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Z Paryża d. 7. Wrzesnie. 

» Nakoniec, mówi Redaktor, geniusz 
rreczypospolitey tryumfuie ; Sprzysiężo- 
nem zdarto maskę, i wnet przestana zie- 
mię rzeczypospolitey kalać , Ba którey 
chcieli strumienie krwi repubhkapow prze: 
lać, Piękne doi wolności nastąpia iuz; ponie- 
Waz nie wyproszony tryumf, ale zupeł- 
De ubezpieczenie koostytucyi i zupełna od- 
miana rzeczy do tego stopnia upokorzą 
nieprzyiacioł tey konstytucyi, Że ra wieki 
nie będą w stanie iey szkodzenia.  Przy- 
Szedł znowu czas czynnego działania. Za- 
drzyycie wewnę!rzoj i zewnętrzni nieprzy- 
łaciele, aby wam go teraz nie przyszło 
doświadczyć. Sprzysięzeni dla dania zoa- 
ku de woyoy domowey , nie oczekiwali 
tylko oa przybycie swoich krolewskich 
grenadyerow i na dekret oddalaiący od 
Faryża woysko. Koricspordencya ich z 
emigrantami, werbunki, usiłowania z des 
Organ sowania woyska, słowem wszystkie 
2aCzepne proiekta, zapowiądaia, iż nie by- 
ło momentu uo slracenia, i ze dyrektoryat 


nie miał nawet czasu obierania sposg- 
bow do ratunku oyczyzny. Cożby tu by- 
ły formalności zrobiły? Coż może boiażli- 
we oszczędzanie nieprzyjaciela, który iuż 
broń w ręku trzyma”? Chwała niech bedzie 
wałecznym grenadyerom, walecznym zoł- 
nierzom , których się patryotyzm tak po- 
tężoie do sławy 4 września przyłożył. 
Chwała niech będzie Paryzkim obywate- 
lom, którzy swoie ukonteniowanie nad u» - 
karauiem zdraycow i wdzięczność dyrtk, 
toryatowi iawnie okazali. ,, 

Przyłaczamy tu odezwę dyrektoryatu 
d. 4 września do Haryzkich obywateli wy- 
daną, i treść pisma w pugilaresie brubi 
d'Eotraigues znalezionego pod tviułemz 
Rozmowa hrabiego d’ Entregues z hrabią 
Montgailiard, d 4 wrześni: wieczor Og:0» 
Szoną, Aa Odezwę dyrektoryatu do Franica- 
zow umieściliśmy w przeszłym Nrec: nas.cy 
gazety pod artykułem z Sirażburya, 

Pyrektoryat wykonawczy, 
w itelow Paryża d 


do oby» 
18 fucudor 5 roku, 
recczypospolitcy Fiaacu.kicy icdosy è mie 


rozdzielney , o drugiey godzinie z półno- 
cy. 

Obywatele! Roialisn nowym usiło- 
waniem zagroził konstytucyi: wczasie ro- 
ku skrytemi macewrami podkopawszy 
wszystkie rzeczypospolitey podstawy są- 
dził się bydź dosyć mocnym do dokona- 
nia zupełnego iey zniszczenia.  Moiemał 
się zaś nadewszystko dosyć bydź potęż- 
nym do wymierzenia pierwszych ciosow , 
przeciw naywyższemu składowi władzy wy- 
konawczey. Broń sprzysięgłym codziennie 
rozdawano, a całemu wiadomo Paryżowi, 
iż zaaresztowano iednego zrozdaiących onę 
zdowodami okazuiącemi iak wiele iuż roz- 
dał fuzyy. Kartki z drukiem : ciafo pra- 
wodawcze Oznaczone literą R. dawano na 
znak wdzięczności dla sprzysięgłych maią- 
cych wymordować dyrektoryat i deputo- 
wanych sprawie ludujwiernych. Znaczna 
liczba emigrantow, zboycow Lyońskich , 
i rozboyoikow Wandeyskich zgromadzona 
intryga royalismu i protegowaną bez oba: 
wy publicznie, napastewała warty otacza 
iyce dyrektoryat ; lecz czuyność rządu i 
kommendantow siły zbroyney wniwecz o- 
brociła ich zbrodnicze usiłowania. 

Dyrektoryat wykonawczy w krótce o- 
każe narodowi zebrane przez niego dokła- 
dne wyiaśnienie manewrow  royalismu. 
Dczeć będziecie Obywaiele, na spiski kno- 
wane przeciwko bezpieczeństwu każdego 
z was , przeciwko waszem własnościom, 
przeciwko naymilszym wam prawom, 
przecwko nayprawnieyszym waszem po- 
siaiłościom, a z tąd wnieść będziecie mo- 
gli, o wielkości nieszczęść , od ktorych ie- 
dynie utrzymanie terażnieyszey konstytu: 
cyi uchromić was może. Tyle tryumfow 
uwieńczyło iuz zaprowadzenie tey konsty 


tucyi Wspaniali i nieustraszeni wasi ob- 
rońcy swsiemi nmieśmiertelneini otoczyli 
ią trofeami: na odgłos ich zwycięztw, rol. 
nictwo i handel dawną swoia odebrały 
czynność; zwiększał się kredyt publiczny, 
ufność i bezpieczeństwo we wszystkich od- 
radzały się sercach, i takie to są momenta, 
które wybrano na wzbudzenie wszelkich 
nienawiści, rozmnożenie zabobonu, utwo- 
rzenie nanowo władzy fanitysmu, zaszcze- 
pienie wszędzie niepswności i strachu,nowe 
otwieraiąc bramy dla wniścia emigran- 
tow, na obalenie pewności kontraktow pu- 
blicznych, danie znakow domowey woy- 
ny, i spożnienie natchniętą w zagrani- 
cznych nadzieią ukończenia tak żadanego 
zewnętrznego pokoiu , pokoiu chwalebne- 
go i trwałego , godnego rownie zwycięztw 
iak wspaniałości Fraocuzkicgo narodu. 
Nie, nie utracicie owocu długich wa- 
szych offiąr, powstaniecie naprzeciw tym 
podłym emigrantom , sprawcom wszyst: 
kiego złego, wszystkich zaburzeń , wszys- 
tkich waszych dolegliwości ;  uzbroy- 
cie się dla wstrzymania ich zamiarow, 
dla bronienia przeciw ich ciosom osob, 
własności i ustaw waszych. Lecz strzeż: 
Cie się zaburzeń: nie plamcie r wypiękniey 
Szey sprawy zdrożuością tak sprawiedli- 
wie zbrzydzoney anarchi. Szanuycie wła. 
sności. Niechay źle wzięty patryolyczny 
zapał nie rzuca was w smutne zamieszą 
nie. Kommendantom tylko od rządu po- 
twierdzonym bądźcie posłusżni.  Spuście 
się na czuyność waszych urzędnikow, i 
prace prawodawcow pozostałych wierne- 
mi sprawie ludu, Patryotysm odbierze na- 
zad całą swoią dzielność, konstytucya całą 


siłę, a narod całą swoią chwałę, Każdy 


obywatel używać będzie całey swoiey 
wolności, spokoayności i szczęścia. 
Podpisano L M. Reveillere Lepeaux. 
Na mieyscu sekretarz, P. Barras, 
Tresć pisma: Rozmowa hrabi:go d Entral. 
gues z hrabią de Monigatiard, 
Montg:illard i d”Eutraigues ziechali 
się w Wenccyi. Ostatni miał do pierwsze- 
go pieniężne zlecenia, i ztąd przyszło mię. 
dzy niemi do rozmowy, w którey mu Mont- 
gaillard swo e preypadki i smoie podroże 
do Angli: , Danii, i Hollandyi opowiedział. 
Z Hagi udał się do Neuchatel, a potym do 
Bazylei. Xię Kond usz kazał mu do Mühl- 
heim przyiechać Tam uczynił mu propo- 
zycye wybadavia Pichegru, który swoia 
głowną hwatere pod ow czas w Altenkir- 
dhen ak lecz Pu hegru był na ow czas 
od 4 deputowanych konwencyi otoczony. 
Montgaillard wziąwszy 4 do 500 lutdorow 
uldsie się do Neuchatel; obraca oczy do 
wyłonania swego proiektu na tamteyszego 
drukarza Fauche Borel, człowieka royalssię 
do fanaiysmu, mężnego i zapalonego, ale 
z głową słabą, i dodaie mu niejakiego Cou- 
rant Ncuszattlczyka do pomocy , czławie 
ka niezmiernie zimney krwi i nieustraszo- 
Wiad mości od nich o- 
D. 13. sierpnia 1795. 
i 8 dni tam 


nego charakteru. 

Czekiwał w Bazylei. 
wyiech:li do Altenkirchen, 
Przepedzili nie mogąc się z Pichegru wi- 
dzieć, którego wyzey wspomnieni 4 depu- 
lowani konwencyi zawsze otaczali. Piche- 
gru dostrzegł ich iednak i rzekł przecho- 
dząc do Fauche: Jadę do Huningen Oby- 
dway udali się tam za nim. Fauche sta- 
Dał mu na przesmyku, Pichegru rzekł na 
p'ędce do niego, ponieważ wielki deszcz 
padał, że będzie u Pani Salomon ( iego 
metrey ) o 3 godziny od Hunipgen na o- 


NA 


biedzie. Fauche zaczął znim od iego rot. 
mowę, że mu chce pozostałe iedeo dzieło 
Roufseau przypisać ; Pichegru odpowie. 
dział: że go musi wprzod ezytać, ponie- 
waż nie wie, czyli w nim nie ma takich 
maxym wolności, których by on nie mogł 
pochwalić. Tu zbliżył się Fauche do swey 
materyij, i powiedział, że ma do niego od 
Xcia Kondeusza zlecenia. Pichegru zapro- 
wadził go do osobnego pokoiu dla wynu. 
rzenia się na wzaiem, 
z począdku zmieszał; ale Pichegru dodał 


Fauche trochę się 


mu serca, i zapytał go się, czego ten Xzę 
od niego żąda. Os polega na W Panu, on 
chce się z Tobą złączyć,odpowiada Fauche, 
Lecz te oswiadczenia były dla P:chegru za 
nadto ogulne; żądał aby do niego z pisa- 
nemi jnstrukcyami za trzy dni do Alten. 
kirchen przelechał. Fauche natych«hmiast 
udał się de hrabiego Montgaillard do Ba- 
zyłei. Ten na mocy danego sobie od Xcia 
Kondeusza pełnomocnictwa, ktorego Lu. 
dwik XVIII. do wszystkiego, wyiąwsey 
tylko rozdawanie nicbieskiey wstążki u- 
mocawał, pisał do Pichegru, wystawia 
iąc mu wiele on dobrego zrobić może, mò- 
wił o wdzięczności króla, ktory go mar. 
szałkiem Francyi i rządcą Alzacyi chce u. 
czynić, poniewaz nilt bv nią lepicy rzą. 
dzić ole potrafił, jak ten który iey tak wa. 
lecznie bronił &c. ( Reszta pien ężnych 
offiar s3 tuż w naszey ostatmiey gusecie u- 
mieszczone. ) Dla j-go armii przyrzekł: po. 
twierdzenie wszysiki.h officyerow w ich 
stopniach, i po. *w, ższenie tych wszystkich, 
których on zaleci; pensia dia kommen- 
dantow, którzy fort ce oddadz«, a mia. 
stu, które swe bramy otworzy uwololenie ód 
wszelkich podatkow ; potym ludowi wszel: 
kiego Slauu 4upcłoć precbaczenie; Bakoe 


Jak 


miec chce żeby Pichegru w swem obozie 
króla wykrzykoał, oddał mu Huningea i 
złączywszy się znim do Paryża maszero: 
wał. Pichegru wszystko pochwalił, ale 
chciał wprzod widzieć czy Kżę Kondeusz, 
którego on rękę znał,to wszystko pochwa. 
Ji, co Montgaillard w iego imieniu napisał. 
Fauche musiał więc do Montgaillard nażad 
poiechać; iedpak Courant został się przy 
Pichegru. Po iego przybyciu Mondgail- 
lard udał się zaraz tey samey nocy 2 Ba- 
zylei do Miilheim do Xcia Kondeusza, ka: 
zał go obudzić, opowiedział mu całą rzecz 
i ledwo go nakłonił że 9 wierszow do Pi- 
chegru napisał. ( Dwor pod ow czas tego 
Xcia iest tu bardzo brzydko opisany ) Raz 
nie miał ten list iego ręka bydź pisany; 
znowu niechciał dnia położyć; wnet nie- 
chciał go jenerałem nazwać, a żeby przez 
to nie zdawało się, iż uznaie rzeczpospo- 
lita; potym nie dawać adrefsu, nie przy- 
ciskać swey pieczęci. W tym liście za- 
pewnia Pichegru, że temu wszystkiemu co 
mu hrabia Montgaillard imieniem iego na- 
pisał i oświadczył zupełnie wierzyć może 
Lecz ieszczesię natymnie skończyło, Xżę 
żąda znowu swego listu nazad, i ledwie 
mu wyperswadowano, że go nazad od- 
bierze, skoro skutek swoy sprawi. Nako- 
niec odiechał przecie hrabia Montgaillard 
rowno ze świtem z owem listem, i zaraz 
Fauche do Pichegru wyprawił. Ten czy- 
ta ten list i przeczytawszy go z uwagą, 
oddaie z temi słowy nazad: ” Czytałem 
podpis i to iest dosyć; podpis Xcia iest rę. 
koymią, którą się każdy Francuz kontento- 
wać musi; odday mu WPan iego list na- 
zad.,, Teraz prżysiepuią do żądań Xcia, 
żeby go Pichegru 1) przy swoiey armii 
krolem wykrzyknał i białą chorągiew za- 
tchoąt i z) żeby mu Huningen oddał. 


„Na to nie zezwolił Pichegru. * Nie- 
chcę nic, rzecze, nie doskonałego czynić; 
znam moie żrzodła, są ove rownie pewne 
iak wielkie. Maią one swoie korzenie nie 
tylko w moiey armii, ale nawet i w Pary- 
żu, w konwencyi, po departamentach, i 
w armiach rowno ze mną myślących współ 
jenerałow.  Niechcę ia tylko w części ro- 
bić, wszystko musi bydź od razu zrobio- 
ne; Francya nie może się rzecząpospolitą 
ostać; potrzebuie króla, potrzebuie Lud- 
wika XVIII. Lecz kontra rewolucya w ten 
czas tylko będzie mogła bydź zaczęta, 
kiedy będziemy pewni, że ią zrobić mo- 
żemy i prędko ukończyć. Plan Xvia do 
niczego nie prowadzi. W 4 dni zostałby z 
Huniogen wypędzony, a iaw 14 dni zo. 
stałbym skruszony. Moia armia składa 
się z waleczoych ludzi i błaznow: ci 
muszą bydź ieden od drugiego oddzieleni, 
i od jednego razu musi bydż wielki krok 
zrobiony , tak żeby pierwsi nie mogli się 
zwrócić i swego ocaleniatylko w powiedze- 
niu szukali. Proponuię na ten koniec przey. 
ście za Ren w przeznaczonym dniu i go- 
dzinie, iw takiey liczbie woyska, iakądo 
lego przaznaczemy.  Wprzod ieszcze a 
pewnię fortece, i rowdo ze mog myślących 
officyerow tam wrzucę; blaznow oddalę ina 
takie mieysca wyszlę gdzie nie będą mogli 
szkodtić, i tak będą rozstaweni, że się w 
żaden sposob nie będą mogli z sobą złączyć. 
Przeszedłszy na drugą stronę Renu wykrzy- 
knę króla i białą chorągiem zatchuę, Kor- 
pus Kondeusza i Cesarska armia przyłączy 
się do nas i powróciemy nazad do Francyi, 
Fortece będą nam oddane i na rzecz króla 
Cefsarskiem woyskiem osadzone, a ia złą: 
czywszy się z korpusem Kondeusza, poy- 
de zaraz na przod, okażę w ten czas całą 
moia siłę i iestem w 14 dai w Paryżu. Po: 


trzeba zaś WPanu wiedzieć, iż żołnierz 
Francuzki gdy wykrzykuie: Niech żyie 
rzeczpospolita! ma w garle króla; trzeba 
mu więc dać wina i talara; w pierwszem 
momencie musi mu na niczem nie zhywać; 
moia armia musi bydź do 4 lub 5 marszow 
Odday 
W Pan ten papier Xciu odemnie, i przynieś 
mi iego odpowiedź. ,, 

W czasie tych negocyacyi był Piche- 
gru reprezentantami ludu otoczony, mię- 
dzy któremi znaydował się Merlin de 
Thionville. Ci maiąc rozkazy od wydzia- 
łu ocalenia, nalegali na tego jenerała aby 
przechodżił za Ren, i obległ Manheim, 
gdzie Merlin wielkie utrzymywał porozu- 
mienia. Ziedney strony przyspieszał sam 
wydział wykonanie tego planu; ale zdru- 
giey niebyło momentu do stracenia. Xże 
musiał się więc prędko decydować,i powinien 
był na radę Pichegru przystać; iednak od- 
rzucił ten cały plan, aby sam ciszył się 
chwałą zrobienia kontra rewolucyi. Ka- 
zał odpowiedzieć Pichegremu, i nalegał na 
utrzymanie pierwszego swego planu, offia. 
ruiąc mu zaraz 100,000 talarow w złocie, 
które miał w Bazyleileżące i 1,400,000 liw. 
w dobrych i zaraz do zapłacenia wexlach. 
Wszystko było daremae, Xcia nie można 
byto przerobić; Courant odebrał zlecenie 
uwiadomienia o tym Pichegru. 

Papier ten ma taki podpis: 


na gruncie Francuzkiem płatna. 


Zaświadczam, iż to pismo w pugilare- 
sie hrabiego d'Entregues znalezione było, 
który w przytomności jenerała Buonaparte 
i jenerał Clarke otworzony był, co podpi- 
S:m moim ziwierdzam W Montebello d. 
5. Prairial roku 5 (24 maia 1707 ) 

Jenerał dywizyypy i Głowa sztabu 


Beri hier 


Z tego pisma pokaznie się, że iedynie z od. 
rzucenia przez Xcia Kondeusza Pichegru pla 
nu,ten spisek pod ow czas nie doszedł. Po- 
tym został Pichegru członkiem ciała prawo- 
dawczego, gdzie zaw pływem królewskich 
spiskowych wiele królewskich agentow we- 
szło: cizłączyli się z klubem w Clichy, który 
był cały monarchiczny,i odtąd zaczął się no- 
wy spisek układać Z rozkazu dyrektoryatu 
ogłoszoney deklaracyi królewskiego agenta 
Duvrene Depresle, i rownie z ogłoszonych 
listow krolewskiego agenta w Lyonie Lu. 
Signan do Angielskiego ministra w Szway- 
caryi P, Wickam, pokazuie się, że iuż 184 
deputowanych mieli pewnych, że ieszcae 
na 6o polegać mogli, że prezydenci muni- 
cypalności w Paryżu królowi przychylai 
byli, że hersztowie spisku wiele dzienni- 
kow w Paryżu płacili &c. Klub w Ctychy 
kazat proponować utrzymanie ciała pra- 
wodawczego, ale władza wykonawcza że- 
by w ręku króla zostawała. Ludwik XVIII 
żądał, aby ten klub swego deputowanego 
do niego wysłał. 

Dyrektoryat kazał także deklaracyą 
Duverne de Presle czyli Durant ogłosić, w 
którey się cały plan spiskuodkrywa, a któ- 
ry od samego pretęvdenta, bo on tylko o 
nim wiedział pochwalony był. Angielski 
minister i Xżęta Francuzcy przyjęli także 
to wszystko co im otym planie doniesio- 
no. Chciano polityczne i woyskowe śrzod 
ki wiednakim sposobie popierać. Fraacya 
miała bydź na 6 agencyi podzielona, któ- 
re Z królem i Angielskim rządem korre- 
sponpondować mialy. Ta korresponden- 
cya miała dwa przedmioty mieć: 1 Żąda* 
nie pomocy. 2 uwiadomienie Aagiclskie- 
go rządu o sposobie służby; ale nigdy W 
tym sposobie, żeby usłać temu rządowi 


droge do wzięcia niektórych naszych por- 
tow ; ponieważ król i irgo rada zawsze ie 
go zdania byli, że podobne usługi Anglikow 
nie dążyłyby tylko do zupełnego zniszcze- 
bia Francyi. Kommendanci mirli pełno- 
motnict'va od króla otrzymać, a pierwsi 
iego agenci, osublwie ci w Paryzu m ch 
szczegulnieysze pożytki wszystkim oso- 
bom, nawet itym co głosowali na śmierć 
k.ióla obiecać; krol chciał tyłko vada y- 
cia, ale nie kopstytucyą odmieniać. Ca 
ły plan dążył do obalema teraźnieyszego 
rządu, i dła tego miano się starać więk 
szość zgromadzeń pierwiastkowych naswo 
ią strozę przeciągnąć Sc. 
Z Paryża tegoż dnia. 

Już iest rzeczą pewną że exdyrektor 
Carnot u ickł: lecz zapewniai:,że okilka 
podzin od Paryża Życia postraduł; ale 
nie wiadomo czy od.swoiey lub cudzey 
ręki, 

Słvchać iż mieister woyny Scherer od 
dalony został. _ Woyska stoią ieszcze pod 
b onia; ermaty są po mosta h i rowni- 
nach rostawione; Paryz używa iednak cia- 
gley spokoyności i d t;d am i dna kropel- 
ka krwi nie byia wvylana. 

Aresztowano fahrykanta broni Pero- 
slau, który wy/nał, fe kròlewscy kommis- 
sarze 700 fuzvy od mego kupili. Potym 
aresztowano Peronneau, który listę skaza- 
nych patryctow zrobił, tudzizż Coutra, 
Chauvzau, Cottercau, Lacretelle młodszego 
ì Jol vet Bailler. 

Członki srzodkawey administracyi de- 
partamertu Sekwany sa t; m czasowo od 
swych urzędow 2*wieszeni. ponieważ żle- 
mvślni pod uh okiem w Paryskich sekcy 
ach ju kt riednnczenia sob e uloz: li. 

Z rady starszych aresztowano raem 


13 członku w. 


Minister wewnetrzny obywatel Neu. 
chateau rozesłał do wszystkich departa» 
mentow pisma, kiore dyrektoryat wzglę- 
spisku 55 krołowi sprzyiaią- 
cych reprezentantow ozuaym.ł, * Oby- 
Watele, mówi w swem do nich okolniku, 


dem 


departamenta często oszukiwane by. 
wały, względem iego ch się w Paryżu 
działo, Przyłaczone tu autentyczne pisma 


okazą uam prawdę: rzeczpospolila tryum: 
fuie nad krolewskim spiskiem  Stronnicy 
tronu możeby się chcieli mścić nad repu- 
blikanami: musicie więc oświadczyć , że 
wszystkie ustanowione iak cywiloe, tak 
woyskowe władze są za wszystkie mordy 
i inne 1akie na obywatelach dopełnione 
gwałty w odpowiedzi, Jżeliby autorowie 
kontra rewolucyi chcieli procz Paryża, 
gdzie ciało prawodawcze rezyduie , f.łszy- 
wą legislature formować, macie się temu 
pod karą buntu wszelkiemi siłami sprzeci- 
wiać. Pamiet ycie że wy zakładem wa. 
szych departam ntow iesteście. Dyrektoryat 
wykooawczy polega na waszey gorliwość i, 
Donieście mi zaraz © preedsięwziętych ud 
was srzodkach du utrzymania spokoyLo- 
ści i porządku. ,, 

Dyrcktoryat upraszał ciała prawoda. 
wczego, zeby rak nayprędzey do obr.nia 
dwo h powych czlonkow do dyreklorya- 
tu na mieysce Carnota i Barthelemy przy- 
st :piło. Minister sprawiedliwości M.ri n, 
Sieves, Rob rt kiadet, członek wydzi.łu 
ocalenia, kióremu przeszłego roku zuda- 
wano, ze do s, sku Baboeuf wchodził, z 
czego się zupełnie oczyśiii, } Garat w ro- 
ku 1793 będący minister sprawiedliwosci, 
zdają sie dotad bs dź pierws: mi osobami do 
wyboru novv.h dycekiorow. 

Mosty wychvuzące na przediniescie 


S. Germana są ieszcze zawsze woyskiem i 
armatami osadzone.  Dzisiay przybędzie 
tu ieszcze 8000 woySka. 

Dyrektoryat wydał pod d. 4 t. m. 
rozkaz do aresztowania i zaprowadzenia 
do więzienia Delaforce 33 autorow i dru- 
karzy dziennikow. Między temi dzienni- 
kami znayduią się: Courier repubiikain, 
Journal de Perlet, Mercur universelle, PE- 
cłair, Mufsager du soire przez Langlois i 
Luvier, la Quotidienne, le Censeur des 
journeaux przez Gallay i Langlois, la ga- 
zet Francaise przez Borle, la gazet univer- 
selle, le Veridique, le Postilion des ar: 
mées, Journal general de la France, PAc- 
cusateur publique przez Serizy , le Gron- 
deur, le Deujener , le Thè, le Memoryal 
przez la Harpe, le Miroir przez Beaulieu , 
les Nouvelles politiques przez Suard, les 
s, 1 apotres przez Barruel Beauvert 
BC. szyscy ci dziennikarze maią bydź 
podług rezolucyi dyrektoryatu aresztowa- 
ni, ponieważ się przeciw bezpieczeństwu 
rzeczypospolitey sprzysięgli, i do przy wro- 
cenia krolewskiey władzy i obalenia re- 
publikanckiego rządu wzywali; lecz więk- 
Sza ich część ucieczką się ratowała, i tyl. 
ko prafsy ich potłuczono. 

Owey nocy d. 4 dekretowała rada- 
500 na propozycyą Bailleul, że ci dzien- 
nikarze, których aresztowano, maią bydź 
wyprowadzeni. 

Jak słychać wywieziono przeszłey no- 
Cy pod mocną eskorią 21 uwięzioaych w 
Templu depulowynych do Mont S. Michel 
W Bretanii, zkąd za pierwszą okazyą będą 
daley wyprowadzeni. Te osoby były Pi- 
chegru, Villot, Dumas, Delarue, Rovere, 
tj . Desmolieres, Bourdon de l'Oise, 

Y» Dauchy de POise, Descourty , Fa- 


yolle, Cadroy, Lemeter, Aubry, Tupinjer, 
Perće, Derumare i Delamettrie, potym 
Defsonville policyyny dozorca pod Cot ho- 
nem, Ramel kommendant gwaryi ciała 
prawodawczego. 

Dyrektoryat otrzymał moc, wszędzie 
po domach w Paryżu wyszukać kazać u. 
krytych na wygnanie skazanych reprezen- 
tantow Gc. 

Rada 500 będąc aż do nocy d. 4zgroma- 
dzoną, przyniosł iey nakoniec Boulay imie- 
niem kommifsyi ocalenia rapport, względem 
maiących się przedsięwziąść do zachowania 
konstytucyi śrzodkow, ” Pomniyeie, Oby- 
watele Reprezeatanci, mowi, na położe- 
nie w iakim się sprawa publiczna znay du- 
ie. Pokoy zdawał się nie dawno długie 
prace nasze uwieńczać: wszyscy Francuzi 
powtarzali to miłe słowo: Pokoy ! Lecz 
dzisiąy wszystko się zmienia , i pokoy 
znowu daleki: wszystkie znaki zdaią się 
nową woynę zapowiadać, Obrońcy oy- 
czyzny chcą z niebezpieczeństiwem swego 
życia utrzymać terażnieyszy rząd, a nie- 
przyiaciele oyczyzny przywrocić troa, 
przywołać cemigrantow i szlachię nazad, 
Wątek spisku rozciągał sie po całty rze- 
czypospolitey, a głowna iego stolica była 
w ciele prawodawczem ; licz nie w zdro- 
wey iego większości , ale w małey liczbie, 
która wam przeciwne konstytucyi dekreta 
wyrywała, i oiebawnieby was do kontra 
rewolucyi Przypomniy- 
cie sobie obywatela owe Srzodki, którę 
wam często proponowali, a które do nicze- 


doprowadziła. 


go więcey nie dążyły, iak do ograniczenia 
terażnieyszego rządu i pozbawienia go 
przez to sposobow do prowadzenia całey 
machiny; moment ieszcze poczekawszy, % 
rzeczpospolita byłaby zaginęła.  Oświad- 


iż nie jest 
rusto- 


czmy wszystkim Francuzom , 
naszem zamiarem przywrocenie 
wsń, chcemy tylko zapobiedz WewnĘLTZe 
ny woynie i nowey Wandzie,  Wypro- 
wadzenie musi by. Z nadal wielkim sposo- 
b.m dla zachowania szczęśliwości rzeczy- 
pospolitey. 

Po tym rapporcie przyięto ważay de- 
kret, którogo treść iest takuwa: 

1) Gdy ostatoie elekcye przez roz- 
szerzonych po Całey Francyi emibatyu. 
szow krol wskich prowadzone były, kto. 
rzy na dejutowan,ch do ciała prawoda- 
wczego em'grantow , hersztow buntowni- 
kow i iawnych stronu:kow krolewskich o- 
brali; zaczym oświadcea się 49 zgruma- 
dzen pierwiastkowych za nieważne, 

2.) Skazani na wygnanie 65 deputo: 
wanych (iuż wiadomych) 1 inne osoby 
muią bydź nieodwłocznie wyprowadzeni i 
dobra ich zaraz skonfiskowaoe.  Zdięcie 
sekwestru nie ma prędzey im bydź dozwo- 
lone, poki nie bedą dokładne wiadomości, 
że iuż stanęli na mieyscu na wygnanie im 
przeznaczonym. Myrektoryat ma im tym 
czasem zdobr ich na utrzymanie się po- 
trzebne sposoby obmyślić. 

3) Artykuły ustawy d. 3 brumaire, 
przez kióre krzwai emigrantow od publi. 
cinych urzędow są wyłączeni, przywra- 
cai, się nazad i będą zachowane az do 4 
lat po pokoiu, 

4.) Żaden z krewnych emigrantów 
Die ma sie w przeciągu tego czasu na zgro- 
madzeniach pierwiastkowych mieścić, i 0- 
gułem vikt nie może na tychze zgromadze- 
miach głosować, poki w przod: nienasici 
przeciw tronowi nie zaprzysięze, Wyda. 
pe na rzecz hersztow Wandy lub; szuanow 
ustawy cofaią się także nazad. 


5.) Wszystkie osoby, które tylko 
tym czasowo, ale nie supeinie z listy emie» 
graptow są W ymazane , musia we 24 go- 
dzio Paryż, a w 14 dni Francyą pod karą 
woyskowego sądu i ukaranie iako emi- 
graptow opuścić. 

6.) Znayduiący się teraz w areszc'e 
emigranci matą bydź wyprowadzeni, i wy: 
żey wzmiankowana kara będzie i na te 
osoby rozciązoiona, kióre em'zrowały, i 
nazad się wrocily, chociaż na liście emi- 
gravtou nie Są &c, 

7)Ustawa d. 7. t.m. wzywalaca wy- 
prowadzonych Xzy nazad , cofa się. Dy- 
rekioryat może oiespokoynych Kzy wy pro- 
wadzić kazać. Xża maią teraz nienawiść 
tronu, przyięcie i wierność rzeczypospo» 
litey poprzysiądz.  Publiczni urzędnicy, 
którzy dopiero wspomłuioae urządzenie iak 
Się nalezy nie wykonają, są na dwuletnie 
więzienie skazani. € 

8) Wdowa Xcia Orleans i reszta znay 
duiącey się tu familii Bourbonow, maią bydź 
zkraiu wyprowadzone, i dobra ich skons 
fiskowane. Dyrektoryat ma im wyznaczyć 
mieysce wyprowadzevia, i zich dobr po» 
trzebne pieniądze do utrzymania się wy- 
znaczyć. 

9) Wszystkie dzienuiki i iane perro. 
dvczne pisma s4 do roku pod dozorem po. 
licvi, która ich iedp.k stosownie do kon- 
stytucyi zakazać nie może, 

10) Ustawa d.7 term dor, którą wszy 
stkie kluby zatrudniai.ce się politycenemi 
roztrząsaniami są zakazane, znosi SiĘ; ale 
kazde takowe towarzystwo, klóreby się 
polityczoemi materyami przeciw terażniey- 
szey konstytucyi zatrudniało, ma bydź 
zamknięte, a czopki iego za podobne nia” 
xymyjukarane, 

fr \ Reszta w dodatku, ) 


DODATEK 


DO 


Ne: 


78. 


GAZETY KRAKOWSKIEY 


WE SRzODĘ DNIA 27, WRZzBŚNIA 1707. 


mma 


( Reszta z Paryża d. y Wrzesnia.) 

11) Ostatnie ustawy względem urzą- 
dzenia i stuzby narodowych gwardyy 20o- 
sza Się. | 

12) Dyrektoryatowi wraca sie moc 
ogłoszenia miast w stame obłęzenia, i mo- 
Że tych wszystkich, kiórzy spokoyność 
mieszają zkraiu kazać wyprowadzić. Wszy 
scy pubiiczni urzednicy , maią takze nieoa 
wiść troou popreys'adź &c. 

Deputowam Thibaudeau ,Lenormand, 
Bailli, Bovis, Blip, i wielu ianych byli 
iuz oa hśzie do wyprowadzenia; aie gdy 
ich nie znaleziono wioaemi, zostali wyma- 
zani. 

Dyrekrorvat przysłał do rady 500. po- 
s lstwo, do którego wszystkie dowody spi- 
sku przyłączył, i mówi w mm: » Gdyby 
d, rektoryat iednym dniem był sią ieszcze 
spoznił , iuz by rzeczpospolita w ręku 
swych nieptzviacioł była. 
waszych sefsyy, obywatele Prawodawcy, 
Bio punktem ziednoczenia sprzysiężo- 
Dych. I nbert Colon es był głownym agin 
tem Ludwika XVYLL w Lyome c, 


Micysce nawet 


Rada starszych doniosła radzie 506 
że wszystkie powyższe rezolucye pochwą. 
lita. ... Rada goo dekretowała, że nie tylko 
wewnętrzna armia, która się do u mierzenią 
spisku przyłożyła, ale wszystkie armie do. 
brze się oyczyznie zasłużyły, Komm fsya mą 
przynieść rapport, czy pie potrzeba wszy. 
stkie niegdyś utytułowane osobv, margrą- 
biow, hrabiow Śc. od publiczoych urzę. 
dow oddalić, 

Dyrekioryat posyła nowe poselstwo 
do rady 500. ” Lud chce wiedzieć, mową 
w rim, co się zrzecząpospolita dzieie, i co 
zgromadzenie prawodawcze do uralowąnią 
iey uczyniło. Teraźnieyszy moment iest 
wazny ; ieżeli go opuścicie, to ie teście na 
zawsze Zvubiepi,  Sprzysiężeni maią ną 
was cżuyoe oko; na nowo swe batt; ryę 
sypią, ! mowią, iż rzeczpospolita za swoy 
tryumf musi bydź ukaraną. Stoicie nad 
brzegiem Wulkauu, króry was pochłonąć 
chce. Wy mozecie tę otchłań Ugośic „d 
ieszceeż radzicie? Jutro inz nie bedzie 
Dokądze was to mitosier- 
dzie doprowadzi, ktore w was wazględcou 


wieCey czasu, 


aiektorych osob chcą wzbudzić? Możeż 
łos kilkunastu osób zlosem całey rzeczy- 
pospolitey iść w porownanie?  Dyrekto- 
ryat podał wam potrzebne sposoby do u- 
ratowania oyczyzny; oczekuie ich użycia 
od was.” ; 

Na propozycyą jenerała Jourdan wy 
da rada 500 względem spisku królewskie- 
go osobny adrels do narodu. --- Na propo. 
zycyą Bailleul wyzuaczono dwie kommis. 
sye iak przeznaczone dla obrońcow oyczyz 
ny 1000 mill. liw. podzielić, i iakie pamię. 
tniki na sławę armiy maia bydżź wysta- 
wione. 

Zapewniaią że dyrektoryat kuryerow 
z nowemi instrukcyamido Udine i Lill wy- 
słał. Rogatki iuż są otwarte. --- Co dzień 
tu ieszcze wiele osób aresztuią Z 52 na 
wyprowadzenie skazanych deputowanych, 
dopiero 27 aresztowano, reszta się pokry- 
ła. Gdyby dyrektoryat był się trochę ie- 
szcze spoźnił, iuż kommifsya dożorcza nad 
salą, wktórey się Pichegru znaydował, 
przeciwko 3 pozostałym członkom dekret 
oskarżenia gotowała. 

Z Madrytu d. 5. A 

Gazeta dworska pod d. 3. sierpnia o- 
głosiła następuiacy rapport kommendanta 
Porto Ricco: I), 17 kwietnia postrzeżono wiel- 
ką flotię Augielską. która ku Porto Ricco 
zmierzała, Kommeadant miasta Ramon de 
Castro uprzedzony o zaScłey między Hisz- 
panią i Angiia woynie, poczynił iuż był 
wczesnie należyte do obrony przygotowa- 
pia. Dwanaście szalup opatrzonych woy- 
skiem użył zinoemi statkami na osadzenie 
wniyścia do portu, a oddział letkiey iazdy 
z 400 ludzi złożony postawił z 4 arm atami 
pa brzegu dla przeszkodzenia Anglikom wy 
lądowania. Nieprzyjaciel wysłałku brzego- 


wi wielkie szalupy napełnione woyskiem, 
które pod zasłoną tęgiego ognia z okrętow 
wylądować miało; ale te szalupy tak do. 
brze poczęstowano, że ani ieden człowiek 
nie wylądował, a szalupy czym prędzey 
nazad się cofoeły. Przysłali potym An- 
glicy większą liczbę szulup, i udało im się 
do 3000 woyska wysadzić na brzegi. Dnia 
18 zrana kazał kommendant attakować o- 
boz Aagielski; lecz bezskutecznie. W Na- 
stępnych dniach zachodziły żwawe, ale row- 
nie nic niedecyduijce utarczki, poki nako- 
niec d, 28 Anglicy baieryy swoich nie wygo- 
towali. W tedy dopiero nieprzyiaciel 2a- 
czął palić do miasta z 4 dwudziesto czterech 
fuotowych armat, z dwoch mozdzierzy i 
ziedney haubicy. Kommendant ściąznął 
do kupy cały swoy garoizon, ledwie do 1000 
głow wynoszący , i osmielił się tą garstką 
attakować oblegaiących. Dnia 30 ogień 
nieprzyiaeielski ustał, ad. i maia dowiedzia 
no się, iż Aoglicy wsiadłszy na okręty z 
naywiększym pospiechem ląd nasz opuścili. 
Kommendanł wypadł zaraz na czele trzech 
szwadronow jazdy za miasto; lecz nieza- 
stał iuż Aoglikow, tylko całą ich artylle. 
ryą,i wielki zapas żywności i ammunicyi 2a 
brał, którą Anglicy zmykaiąc zostawili. Dnia 
3 maia flotta Angielska zoczu wyspią 
rzy znikła. Rachuiemy z naszey strony 
zabitych 42, ranionych 144iednegoienca, i 
dwoch zamieszanych. Daleko więksąa iest 
klęska nieprzyiaciela , który w samych tyl- 
ko ieńcach z62 ludzi utracił. Waleczny kom 
mendaat Ramon de Castro został od króla 
na stopień feldmarszałka wyniesionym. 
Z Frankfurtu d. 9. Września, 
Jenerał Hoche, który się tu teraz 
wraz zżoną i szwagrem jenerałem artyle- 
ryi Debells znayduie, wysłał adjutanta 


swego Vincent 'iako kuryera z depeszami 
do Arcy Xcia Karola Domyślamy się, że te 
depesze maią za cel doniesienie o tym cza- 
sowey kommendzie nad armią Renską, 
którą jenerał ten obiął. Królesko-Pruski je- 
nerał major Heymann, który się za zwy- 
czay przy dworze Xiążęcia dwomostow 
znayduie, przybył do naszego miasta. 


Pokazuje się tu teraz pismo eyrkułu 
Cysrenskiey konfederacyi, drukowne w Ko- 
blenc pod tytułem: ” Przyiaciele ludu i 
wolności do obywatelow lewego brzegu 
Renu. ” Pismo to zapala obywatelstwa 
iak tylko może naysilniey do nasladowa- 
nia Cysalpinow we Włoszech. 


n 5 A. 


DONIESIENIA. 


Die Unterseidneten von Wien hier angé- 
fommenen lavier- Infirumentenmadher madhen 
þiemit einen bofen Nder, und verehrungswur= 
digen Publifum befannt, daf fiè niht nur al- 
le Gatungen von Fortopiano’s oder Klavier- 
infirumenten nah den neuesten Erfindungen , 


und Werbefjerunqan neu verfertigen; fondern l 


auch alle fhaobafte Mnfiruniente móglibfi zum 
Gebraud berfiellen. Nebftdem find die Un- 
terzcidhneten erbitig jedermann der es witnfcht; 
die Stimmung, und Fieine Reperaturen um 
den billigen Preið, und Accprd zu beforgen. 
Cin bereit3 zum Beriauf fertiges Forro- 
piano von fhònen Holz funbigen fie zugleidh ; 
als die erfte Probe iprer Arbeit, und gefhmadś 
biemit an, und empfehlen fih Der gndbigen 
Untertigung aller Miufić und Kunffreunde, 
bre Wohnung ift Nro. 401. in der Ghlafau- 
er Gaffe. Cracau den 20. Geptember 1797. 
Peter Roki. 
Daniel gudeg. 
Jnfirumentenmacher. 


Niżey wyrażeni Artysci Instrumento w 
Klawikortowych przybywszy z Wienia u- 
Wiadosniaią JW.Wielmożnych i Prześwietną 
Publiczność, iż oni nie tylko wszelkich ga» 
tunkow Fortepiana, albo Klawikoriowe 
lostromenta podług naynowszych wyni: 
azkow, i poprawiańinowo wystawialą lecz 
także stare uszkodzone instrumenta do u- 
żŻywania nazad naprawia. * Oprocz tego 
offiaruią każdemu ktoby sobie życzył stroić 
i naprawiać Fortopiany za pomierną ceną 
podług ugody swe usługi. 

Stoiący iuż do sprzedania ieden goto- 
wy Fortopiano z drzewa pięknego dla te- 
go wspomiosią , iż iest pierwszą proa- 
bą ich roboty i gustu, a przytym palecaią 
się łaskawym wzęledom wszysikich Mu- 
zyki i pięknych sztuk Amatorow. Missz- 
kanie ich iest pod Nrem. 401. na ulicy 
Sławkowskiey. W Kiahowie dnia 29, 
Wrseśnia 1757. 

Piotr Kohl, 
Daniel Fuchs. 
Artyści Iostrumentowa 


Przez C.K, sąd szlachecki Krakowski Gallicyi zachodniey mocą ninieyszego 


edyktu wsz 
iest, ab 
statych 
Ninieysz 
mieć ra 
swoie p 


ystikim tym, do których należy, wiadomo się czyni: Od sądu pozwolono 
Y do ogólnie wszystkich Jana Nep: Muiewskiego, w Gallicy: Zachodniey pozo- 
summe ogolnie 4970 f. R. g Xe. wynoszących zbieg wierzycielow był otwarty. 
emi przeto wszyscy, którzyby iakiekolwiek na 
zumieli , obwieszczaią się, ażeby aż do Ostatniego listopada r. 1797 pretensve 
reez wydanie zwykłego pozwu na przeciw posianowionego w osobie Jozefa 


przeciw zadłużonego prawo 


Lewickiego obrońcy Kuratora malsy konkursowey s do tuteyszego sądu szlacheckiego 


tym pewniey podawali 
wo, 
że p 
którzy d 
kich rzeczonego dłużnika 
zostaną, chociażby 


„iw tym nie tylko rzetelność swoiey pretensyi, ale teżi pra- 
mocą którego w tey lub owey klafsie umieszczonemi bydź żadaią, okazali, ile 
o upłynieniu przepisanego Czasu nikt więcey słuchaay nie będzie o Pl, 

o tego czasu z preteasyami swemi do sądu 


nie uadgłoszą się, od wszyst- 


n znayduiących sie dóbr , bez żadnego wyięcia oddateni 
im lub prawo do wspólnego porachunku służyło , lub rze- 


gzy iakiey prawem własności z mafsy domagać się mopli, lub gdvby ich pretensya 
Da reeCzy lakicy nieruchomey dodłużnika nalezącey zabtspieczana była, tak dalece. iż 
t;kowi wierzyciele, gdyby melsie winni byli, mimo lego, iz im (rtwu do nadgrodzenia 
sbie własnosa lub zapisu służyć mogło, dług sapłacić powinni b dą. 

A poniewaz podług przepisu zbioru szydowego w rozdziale yivm $. 86 Obranie: 
adminis!ratora m-fsy, tudzież depulacyi wierzycielow nakazane i st, preeto wszyst. 
kch wierzycielów na dzień 4 grudnia 1797 © godzinie 9 Ztana do tutevszego Cels: Krnl- 
sidu szlacheckiego tym napomnieniem zwotuie sę, i? tego Samego dnia tyrmczasownie 
ustanowiony administrator mafsy lub poiwier zorym, lub też inny ob an;m , po- 
dobnież też i dejutacy» wierzycielow, do którey iednak nikt, iak tvlko wierzy 
ciel tey sam y malsy zdolnym bydź może podług $ 93 i 94 obrana bydź ma, oraz 
zaś przepisr, podług kiórych dobra adm nistrować sie powiony., iaka władze de- 
putacya wzgiędem admin:siracyi mary ma, ! iak daleko admibistraior depulacyi 
zlecenia dopełniać pouinien , ustanowione beda. Przeto wierzyc lom na wyzna- 
czony dzień tym pewniey stawić sie należy, gdyż iniczey podług $. 95. Zbioru sado- 
wego na ich niebezpieczeństiwo obranie tak administratora, ak i d+polacvi wierzycie» 
łów od tuleyszepo Sado nastąp. Podług tego więc każdy ma sobie postąpić, i szkody 
unikać, gdyż na Cef: Krol: dziedziczne kraie ustanowionych praw przepis zachodzi. 

Dan w Krakowie dnia 11 Września 1797. 

Ex Consiio Cæf: Reg: Fon Nobilium . Cracoviensi Galicie occidentalis 
Woy na. ścersptrg. Pickarski, 

Z strony C. K. cyrkularnego urzedu w Kvńskich podare sie ninieyszym ku powszechney wia- 
domości, że podaiek czopowego w mniasla h tu niżsv spisany h aa rok ieden, to iest od d. i listopa- 
da 1797 aż do konca pazdzieruika 1798 naywiecey dais emu drogy licytacyi w dzierżawe puszczony, 
zaaredowanie onegoż w dniu ró i zara” potym w nawepuiąc:ch dniach iniesiąca października w C.K. 
Kr cyrkularno urzedowey kancellary: zraua od godziny g. aż do 12 popołudniu zaś od 2 aż do godzi- 


ny 6 z wieczora trwać bedzie. 
Miasta, w ktor ch toż czopowe w aredę puszczone będzie, oraz pretium sci czyli pierwsze 


wywołanie, iest nastepuiące: 


Radoszyce > . $ - - 282 R. 30. 
M:łogosze. - . - - - 125 -= 
Kurze ow - - - - - 225 2 
Przedborz - - - - - 441 -15 
Suleiow -~ - - - - > NYSY 
Zarnow = . . . - " 142 - 45 
Givlmow - - . - - 145 = 
Jedrzerow - - - - Ż . - 495 - 15 
poczno ~ a . - - - 988 -~ 
Miechow - - o - - 750 -~ 


Kondycye według ktorych pudatek ten w aredę puszczony bedzie, sa nastepuiące: 

Po, pierwsze: pus.czone będzie toż czopowe w arende naywiecey darącemu na rok ieden, to 
iest od dnia 1 Listopada 1797 aż do dnia ostatniego października 1798, pod tym warunkiem, iż, aże- 
by toż zaspokoione było, następuiąca ua'ężytość od niżey spisanych trunk w wybierana będzie. 


Od garca piwa ordy"aryynego - - 4Kn 
od detto d'tito du. ę. owego - d 41 

od detto wodki ordynaryyney - e - 6 

od detto kminkowcy - - 9 
od detto miodu . - - - 


Wszelako 2 tym wyrażnym ostrzeżeniem , iż gdyby w czasie teyże aredy, inne iakie wzglę- 
dem tego czopowego od naywyższego mieysca czyli instaacyi wyszło rozporząuzenie , kontrakt na też 
€żopowe zawarty z dniem owym ustame, w ktorym nowe urządzenie wprowadzone zostanie. 

Powtore: powinien dzierżawcą t+guż czopowego kaucyą a'endownemu kwantum wyrownywa- 
iaca albo w gotowiznie ałbo fidejussoriczrą złożyc; i na ostatek 

Po trzecie: powinien bedzie tenże wypadaiące kwantum arendowne w ratach kwartalnych tym 
sposobem wprzod wypłacić, ażeby w prz: padku zaległości do skarbu naywyższego natychmiast in 
via execut on's z kaucyi złożoney regret owac sie dozwolono było. 

W: reszcie wyiaśnia sie i to. iż każdy ż:czacy levże arendy czwartą część dawnego arendow- 
nepo kwor'rm eszcze przed licyta ya iako vadium złożyć powińien, która to ilość wszelako po skon- 
czoney licyiaspi tEMU , którenby ley dzierżawy nie otrzymał. uroconą będzie. 

Konskie , dnia 23 sierunia 1957. 
w niebytnosci JW. Kapitana cyrkularnege. 


